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Galicyjskie Towarzystwo kredytowe. 
i .

Z dniem i .  stycznia bieżącego roku weszły w życie nowe Sta- 
tuta ziemskiego naszego Towarzystwa kredytowego; zaprowadziły one 
ważne zmiany w ustroju najdawniejszego w kraju Instytutu finansowego 
* spodziewać się należy że zmiany te przyczynię się do znakomitego roz­
woju zakładu, który nawet w dawniejszym swym składzie krajowi tak 
wielkie oddał przysługi.

Towarzystwa kredytowe policzone być mogą do rzędu najzba- 
wienniejszycb nowoczesnych instytucji na polu życia ekonomicznego; 
pojawiły się one w końcu przeszłego stulecia, prawie w ślad i w za­
stosowaniu zdrowych pojęć o kredycie, które dzieła ekonomisto'\v fran­
cuskich i angielskich w owym czasie rozpowszechniły. Zbytecznemby 
było rozwodzić się nad wielkiem ich znaczeniem i dobroczynnym 
wpływem na pomyślność krajów, w których zaprowadzone zostały. 
Komuż nie wiadomo że towarzystwa kredytowe w Prusiech uratowały 
rolnictwo od zupełnego upadku, grożącego mu w 'skutek wycieńczenia 
kraju w wojnach francuskich, a pograniczne nam Królestwo Polskie 
wielki swój postęp w rolnictwie i przemyśle zawdzięczało głów­
nie zaprowadzeniu wzorowo urządzonego Towarzystwa kredytowego, 
będącego tam niejako tętnem wszelkiego objawu w stosunkach spo­
łecznych i ekonomicznych.

Galicyjski stanowy Instytut kredytowy pierwszym był zakładem 
tego rodzaju w monarchii austryackiej. W  roku 1842 kilku światłych 
obywateli, gorliwych o dobro kra ju , powzięło myśl zaprowadzenia 
w Galiyci instytucyi, której wpływ na wzrost rolnictwa w pobratym­
czych nam kra jach , w Królestwie Polskiem i w Wielkiem księstwie 
poznańskiem, dla każdego był widoczny. Zacni ci mężowie w przepro­
wadzeniu zbawiennej swej myśli, wielkie trudności mieli do zwalcze­
nia. Z jednej strony rząd y  ówczesnej biórokracyi wrogie były wszelkim 
innowacjom, zwłaszcza tym. które z obywatelskiej inicyatywy powstać 
mogły, z drugiej zaś strony ekstrakty tabularne wielu majątków ziem­
skich zamazano były pozornemi ciężarami, wprawdzie żadnego rzeczy­
wistego znaczenia nie tnającemi, ale zawsze ewidencją hipoteczną za- 
ciemniającemi i przystąpienie do projektowanego Zakładu utrudniają- 
cemi a zatem działanie dotkliwie ścieśniającemu Obok tego zaś liczne 
spory o moje i twoje, o pola, lasy i pastwiska między gromadami a 
dworami, częstokroć sztucznie wyw oływane i sztucznie podtrzymywane, 
które w wiciu przypadkach pewność prawnego posiadania ziemi w wąt­
pliwość podawały. Nie było w Galicyi poprzedniej regulacji hipotek, 
która w Królestwie Polskiem i w Rzeczypospolitej krakowskiej ekstrakt 
tabularny robiła czystem zwierciadłem stanu hipotecznego każdego 
z osobna majątku ziemskiego. Zaprawdę kto sobie przypomni ówczesny 
stan Galicyi pod względem politycznym i społecznym, ten w zapro­
wadzeniu stanowego Instytutu kredytowego podziwiać inusi wytrwałość 
w pokonywaniu przeszkód i nie odmówi hołdu należytego uznania mę­
żom tym, którzy bez żadnego osobistego interesu i z wielkiem nawet 
własnych funduszy poświęceniem, kraj nasz uposażyli instytucyą, bę­
dącą podstawą i węgielnym kamieniem dalszego rozwoju rolniczego 
*  nim kredytu.

RuWneż uznanie należy się Dyrekcji, której zarząd spraw Towa­
rzystwa powierzony został. Wywiązała stę ona najzaszc/.ytniej z wło­
żonych na nią obowiązków. Jej to zawdzięczyć wypada kredyt i zau­
fanie, jakioini ani na chwilę nie przestały się cieszyć listy zastawne 
przez Towarzystwo emitowane. Widzieliśmy tego dobitny dowmd 
■w 1848 roku, w owym roku w którym w obec rewolucyi i niepokojów

całą prawie Europą trzęsących, wszystkie papiery publiczne w kursie 
tak nisko spadły, bo ufność w ich bezpieczeństwo powszechnie była 
zachwiana. W  owym to czasie wszystko garnęło się do nabycia gali­
cyjskich Listów zastawnych, były tak mocno poszukiwane, że je  pła­
cono 114 za sto. Kurs ten anormalny wprawdzie długo utrzymać się 
nie mógł, galicyjskie jednak Listy zastawne zajęły raz na zawsze 
zaszczytne miejsce w rzędzie najbezpieczniejszych papierów publicznych 
i dziś kurs ich stoi na równi z kursem Listów zastawnych, emitowa­
nych przez najsłynniejsze Towarzystwa kredytowe i banki europejskie.

Bo też Dyrekeya naszego Instytutu kredytowego tak zręcznie 
sprawami jego pokierowała, iż ani ciosy jakie na rolnictwo galicyjskie 
spadły w skutek wypadków 1846 roku, ani kryzys jaką ono przejść 
musiało w skutek zmian społecznych w 1848 roku, nie wywarły naj­
mniejszego wpływu na skrupulatne dotrzymanie zobowiązań Instytutu 
względem jego wierzycieli, właścicieli Listów zastawnych. Wypłata 
kuponów i amortyzacya szły w najzupełniejszym porządku, bez naj­
mniejszej przerwy, pomimo iż wielu dłużników Instytutu nie byli w mo­
żności uiszczania kwot, które wnosić byli powinni.

Z drugiej zaś strony wzorowy porządek i skrupulatna oszczędność 
cechowały całe postępowanie Dyrekcyi, w skutek czego pierwiastkowy 
majątek Towarzystwa w dw ójnasób powiększyć się mógł i dziś już do 
wysokości jednego miliona złotych walutą austiacką dochodzi. Jakoż 
walne zgromadzenie członków Towarzystwa naszego kredytowego 
w roku 1861 zebrane, a następnie zjazd delegatów w roku 1868 nad 
sprawami jego obradujący, gorliwości i sumienności Dyrekcyi najza- 
szczytniejsze oddały świadectwo i dalszy zarząd spraw Towarzystwa 
dotychczasowym członkom jej powierzyły.

Jeżeli zaś galicyjski Instytut kredytowy, w pierwiastkowym 
swym ustroju, nie zdołał dojść do rozwoju jaki w interesie kraju zaiste 
był pożądany, jeżeli działanie jego nader było ograniczone w porów­
naniu z działaniem Towarzystwa kredytowego w Królestwie Polskiem 
i Ladszafty w Poznańskiem — nie było to winą ani tych co krajowy 
nasz Instytut w 1842 roku zaprowadzili, ani tych co sprawami jego 
zarządzali. Wspomnieliśmy już powyżej o trudnościach z jakiemi zało­
życiele jego walczyć musieli, o niechęci ówczesnych rządów bióro- 
kratycznych ku obywatelskiej krajowej instytucyi. Nie mogąc przeszko­
dzić jej zawiązaniu, starano się skrępow'ać ją w dalszym jej rozwoju, 
narzucić statutom mnóstwo biurokratycznych przepisów. Statuta zaś te 
były dla Dyrekcji prawem, od którego odstąpić nie mogła To zwa­
żyć by powinni c i ,  co w ostatnich czasach z tak ostremi zarzutami 
przeciwko galicyjskiemu Instytutowi kredytowemu niesłusznie wy­
stępowali.

Statuta zmienione być nie mogły jeno uchwałą walnego Zgro­
madzenia członków Towarzystwa a członkiem był każdy właściciel 
dóbr tabularnych w Galicyi, bo wszystkie dobra tabularne ręczyły so­
lidarnie za zobowiązania Instytutu kredytowego względem właścicieli 
Listów zastawnych. Dla przyczyn od Dyrekcyi nie zawisłych od 184S 
roku dopiero w roku 1861 walne Zgromadzenie zebrać się mogło i 
znów trzeba było czekać sześć lat okładem, zanim uchwały tegoż Zgro­
madzenia najwyższą sankcyą otrzymały. W  skutek tych uchwał ze­
brało się w roku 1868 Zgromadzenie delegatów przez członków To­
warzystwa wybranych. Zgromadzenie to uchwaliło nowe statuta, które 
w krótce przez wysoki rząd zatwierdzone zostały a których rozbiór 
następnych artykułów będzie przedmiotem.



Lustracja Województwa Ruskiego, Ziemi Lwowskiej.
(Ciąg dalszy. — Ob. nr. 7.)

S ta r o s tw o  G lim a iisk ie .
Wieś Nowe Sioło z Wójtostwem.

Possessorem tej wsi Wielm. Jmść Pan Aleksander Hilary Potu- 
licki, Siarosta borzechowski. Przywileju ani cessyi na tę dzierżawę 
nie pokazał; pokładano tylko imieniem tegoż kwit przed Aktami grodz­
kiemu lwówskiemi feria  3tia ante fes  tum s. Prischce Virginis et 
M artiris pro z ima anno Domini 1760  od Wiel. Ignacego Potoc­
kiego i Urszuli Dzieduszyckiej małżonków, Starostów gliniańskich, na 
osoby Jchmść PP. Aleksandra i Eleonory z Potockich Potulickich, 
Starostów borzechowskich, także małżonków, z summy 110.000 złt. 
poi. za sprzedaż dóbr wsiów No we s i o ł o ,  S t r o n i a t y n ,  K o s z  fi­
lo w, O b y d r a  i P o d l i s k i  wypłaconej; item intromissyą, na osoby 
tychże W W . Starostów borzechowskich do wsiów wspomnionych 
vigore contractus resignatorii wziętą i przed temiż Aktami grodz- 
kiemi lwowskieini Sabbato in crastino Conversionis s. P au li Apo­
stoli anno eodern zeznaną i zapisaną.

W  tej wsi dawne Lustracye wyrażają wójtostwo i rolę wybra- 
niecką, i kwity hibernowe zaszłe, na wieś i wójtowstwo zawsze w y ­
padają ; lecz teraz z indagacyi i dla niepokazania przywilejów i praw, 
o wójtostwie dopytać się nie mogliśmy. Gromada zaś z wiadomości 
dawnych przyznawała, że ta cała wieś jest  wójtostwo, guondam ad  
corpus Starostwa lwowskiego należące, i zawsze sama w sobie by­
wała, od lat 70 lub 80 od Wiel. Piotra Potockiego, Wojewody czer- 
niecliowskiego, złączona z P o d l i s k a m i ,  S t r o n i a t y n e m  i K o s z e -  
l o w e m ,  które osobnem prawem razem chodziły; o wybrunieckiej zaś 
roli, jako ją nie zapamiętali, tak i wiadomości o niej od przodków 
swoich nie mają.

Osiadł ość tej w si:
Ta wieś siedzi teraz na ćwierciach czyli dworzyskach Nr. 20, 

oprócz obszarów, łanów i sianożęci dworskich, także cerkiewnego 
gruntu. Cerkiew pod tytułem Protekcji  Najśw. Panny. Duchowny ża­
dnych fundacyj i erekcyj nie pokazywał twierdząc, że żadnych po 
przeszłych Duchownych nie zastał; z przyznania zaś gromady trzyma 
dwrorzysko całe, czyli ćwierć pola w różnych miejscach na pługów 18. 
Sianożęci tak poddani jako i Duchowny nie mają żadnych, gdyż te do 
K u l i k  o w a  i U d n o w a  mają bydż odebrane.

Poddanych grutowych Nr. 157,
Ogrodników . . . . „ 7.

Tych powinności z opisaniem dworu, folwarku, łan ó w ', obszarów, 
granic i kontrowersyj w nich zachodzących, w inwentarzu przez Uro­
dzonego JP. Nartowskiego, Dyspozytora folwarku tego, podanym, pod­
pisanym i zaprzysiężonym wyrażone.

Prowent roczny: fl. gr.
Dni parowych zimą i latem na tydzień G3, na rok 3276

a gr. 12  1310 12
dni pojedynczych na tydzień 7, na rok 364, a gr. 8 . 97 2
dni pieszych na tydzień 9, na rok 468, a gr. 6 . . . 93 18
czynszyku g r u n t o w e g o   9 18 '/*
za drób dauny, to jest  kapłony, kury, j a j c a   73 2 4 V*
przędzy motków 249, it groszy 3   24 27
dziesięciny pszczelnej pni Nr. 2 ii fl. 8, i oczkowego od

pni 23 ii groszy 12 .  23 6
arendy karczemnej złt. 9 3 0 ,  Żarnowego od poddanych

fl. 3S gr. 15, e f f ic i t ........................................................ 988 15

Summa in t r a ty .........................  2623 3

O nera fund  i et cxpensa:
Na dziesięcinę wytyczną, do kościoła 1 w o wskiego w Zamku

nizkirn należącą, z pańszczyzny grosz dziesiąty . . .  150 3
dyspozytorowi solarium  z ordynaryą rocznie . . . .  250 —
na reparacyą budowli folwarcznej, karczmy, browarów, 

kotłów skarbowych, do przyszłej Lustracyi fl. 435, na 
lat 5 dzieląc, c o r o c z n i e ................................................  87 —

Summa e k s p e n s y ......................
Demptis expensis  należy kwarty .

Wieś Podl  islii  z fo lwarkiem.

487
534

Ta wieś przedtem osobnem prawem i przywilejem chodziła, 
) której należały wsie K o s z e l ó w  i S t r o n i a t y n ;  teraz na grun- 
ch tej wsi osiadła od lat kilkunastu słoboda O b y d r a ,  possessorem 
;órych Wiel. .Imść Pan Potulicki, Starosta borzechowski, ale podo- 
tie jak i do N o w e g o s i o ł a  przywileju nie pokazał.

O siadłośi w si Pod/isek i Obydry:
Ma teraz osiadłości swej, podług przyznania gromady, ćwierć 

łanu, i zagród półsiedemnastej, oprócz obszarów dworskich i cerkiew­
nego gruntu.

Cerkiew pod tytułem Przemienienia Pańskiego, dawnych przy­
wilejów i fundacyj nie ma, tylko przyznanie sitpplendo defectum  
erekcyi przez Wiel. Jmść Pana Ignacego Potockiego de data  we 
dworze podlisieckim dic 2'ł. Jauuarii 1753to anno dane, w któ- 
rem wyraża w pięciu miejscach pole na dni orania półdziesięta, i 
sianożęć na kosarzów 15. co podług zeznania gromady czyni zagrodę 
całą.

Poddanych gruntowych na półzagrodach siedzących .
o g ro d n ik ó w ................................................................................
chałupnik  .........................................  . . .
m i e l n i k ó w ..................................................................................
na O b y  d r  z e  nowo osiadłych poddanych . . . .
Tych powinności z opisaniem budynków dworskich i folwarcz­

nych, karczem we wsi i na O b y  d r z e ,  browaru, młyna, w inwen­
tarzu przez Jmć Pana Andrzeja Nartowskiego, Dyspozytora i podają­
cego inwentarze, podpisanym i zaprzysiężonym wyrażone.

Prowent roczny Podlisek.

Nr. 29

» 4
n 1
„ 4
* 2

Dni parowych na tydzień 39 zimą przez nie­
dziel 32, Nr. 1248 .........................................i a gr.' 12 ,

fl.

915
gr -

SI
latem natydzień 52 przez niedziel 20, Nr. 1040 f 6

pieszych zimą na tydzień 13V„ przez nie­
dziel 32, Nr. 432 ......................................... i

latem na tydzień Nr.21 przez niedziel 20, dni 420 ! ii gr 8 . 227 6

dni daremnych to jes t :  ze żnu, obeżnu, zakosu obkosu, na
rok dni 132 ii gr. 6 .................................. 26 12

czynszu gruntowego i od mielników 69 4
za przędzy motków Nr. 115, ii gr. 3 . . . . . 11 15
za orzechów miarek Nr. 1 6 '/2, albo za każdą miarkę prze-

dzy motków 6, wynoszących motków Nr. 99 a gi • 3 . 9 27
oczkowego od pszczół pni Nr. 26 a gr. 12 . 10 12
arendy browarnej i karczemnej we wsi . . 800 —

Summa prowentu wsi P o d l i s e k • - 2 0 6 9 2z

Prowent roczny z Obydry
D ni pa ro w y ch  zimą na tydzieii N r. 4 . p rzez

niedziel 32, Nr. 1 2 8 ...................................... )
latem na tydzień 6 przez niedziel 20 N r. 120 ) h gr. 12 . 99 6

motków dannych 9 , za orzechy 9, a gr. 3 . . . . « , 1 24
dni zażnu, obeżnu, zakosu, obkosu, Nr. 12 a gr. 6 . • 2 12
arendy karczemnej na g o ś c i ń c u ........................ 200 —

Summa prowentu O b y d r y  . . . 303 12

Onera et e.rpensa fund i •
Na dziesięcinę do kościoła k u 1 i k o wskiego z pańszczyzny

tak p o d 1 i s i e c kiej jako i o b y d r z a ńskicj grosz dzie-
siaty ............................................................................. 118 14

dyspozytorowi solarium  z ordynaryą . . . . • • . 250 —
na reparacyą budowli folwarcznej, karczem we wsi i na

gościńcu, browaru, kotła skarbowego, młyna, oprócz szar-
warków, do przyszłej Lustracyi przyjmuje się zł. 539
gr. 10 ; te na lat 5 dzieląc, na rok . . . • • • • 107 26

efficit ekspensy . . . 476 10
demptis expcnsis  należy kwarty z P o d l i s e k i O b y d r y 474 6

W i e ś  K o s z e l ó w
do folwarku podliskiego przedtem należąca.

Ta wieś ma w osiadłości poddaństwa ćwierci Nr. 11 dworzy- 
sznych oprócz cerkiewnego gruntu. Cerkiew pod tytułem Ofiarowania 
Najjśw. Panny Maryi. Duchowny tutejszy dawnych fundacyj i erekcyj 
nie pokazał, tylko produkował wizytę dekanalną sub dle ęuinla J u n ii 
vetcris s tifi 1763  anno, w której wyraża, że w osiedlisku, oprócz 
cerkwi i cmentarza, w ogrodzie na dzień orania; item w polu grunta 
orne cerkiewne w miejscach dziesięciu, orania we wszystkich na płu­
gów 2 0 Vo, item sianożęci trzy: dwie na k o s z e l o ws k i r a  gruncie na 
kosarzów Nr. 14, a trzecia z P o d l i s k a m i  na wielkiem błocie 
na kosarzów 7. Gromada zaś przyznaje, że do cerkwi należy tylko 
dworzysko całe z ćwiercią pola dworzyszną.
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Osiadłosć tej w si:
Poddanych gruntowych, na pół ćwierciach czyli półdworzyskach

C ed zący ch , .....................................................  Nr. 12
na dworzysku całem . . . .   . „ 1
na cztwertynach cz}li czwartej części dworzyska . . . „ 16
na o g r o d a c h ....................................................................................   2
c h a ł u p n i k .............................................................................................  1
Tych powinności w inwentarzu na gruncie weryfikowanym, przez 

lrodzonego Nartowskiego dyspozytora n o wo s i o l s k i e g o  podpisanym i 
zaprzysiężonym, wyrażone.

Prowent roczr.y.
Dni parowych latem na tydzieil Nr. 47 przez fl. gr.

niedziel 20 Nr. 940 ........................................... i ,
zimę na tydzień Nr. 31 przezniedziel3 2 N r .992 f '* ^ r ' 
pieszych na tydzień Nr. 6 latem przez nie-

12 772 24

dziel 20 Nr. 120 
Zimę na tydzień Nr. 5 przez niedziel 32 Nśr. 160 } a gr. 6 86 —

, : fl- P-
czynszyku z gruntu . . ................. ....................... ....  13 _
za kapłony, kury, jajca danne, podhig wyrażenia w in*

wentarzu . .   36  1 6 ' / ,
przędzy motków 138, h gr. 3 . . .   13 24
arendy szynkowej fl. 250, Żarnowego fl. 21 gr-15, junctim  271 15

Summa p row en tu   1243 2 V,

Z tej onera fund i  to jes t  na dziesięcinę kościelną 
w snopie brać się pretendowaną z pańszczyzny grosz
d z ie s ią iy ................................................    82

na reparacyą i konserwacyą karczemki, oprócz 
szarwarków i dni letnich do reparacyi grobli o b y d r  z a u -  
skiej i młyna p o d l i s  i e ckiego zostawionych, co rocznie 
zostawuje s i ę ....................# ..........................................................  12

Summa ekspensy .............................. 95
Seclusłs  należy k w a r ty .............................................287

(Ciąg dalszy nastąpi.)

26

Główniejsze miasta w Galicyi.
S t a n i s ł a w ó w .

(C iąg dalszy.

Klęska, jaky poniósł Stanisławów w onej obronie przeciw Tur­
kom, zwróciła nań uwagę stanów Rzeczypospolitej. Konstytueyy sej­
mowa z dnia 14. stycznia 1677 zatwierdzone zoslały wszystkie jego 
dawniejsze przywileje, i miasto porównane co do praw i prerogatyw 
z innemi miastami, a nadto aby mogło napowrót przyjść do dawnej 
świetności, jako „zdezelowane przez obsidia tak potężnego nieprzyja­
ciela" uwolnione zostało n a  l a t  d w a n a ś c i e  od wszelkich podatków, 
oprócz ceł królewskich. Hetmanom oraz zalecono mieć staranie o tej 
pogranicznej twierdzy „k t ó r a  od  o s t a t n i e j  z g u b y  k r a j e  p o k u c -  
k i e o c h r o n i ł a . "

Ażeby podźwignyć nanowo miasto, zwrócił szczególniejszy uwagę 
Jędrzej Potocki na Ormian, po których pracowitości i skrzętności i 
teraz najpomyślniejszego spodziewał się skutku. Jakoż postanowił na­
daniem iin szerszych swobód zachęcie do liczniejszego tutaj gromadzenia 
Sl9 i dać więcej sposobności przyczynienia się ku podniesieniu miasta. 
Tym celem pod dniem 14. stycznia 1677 wydał im następujycy oso­
bny przywilej :

„Andrzej z Potoka na Stanisławowie Potocki, wojewoda i gene­
rał Kijowski, Halicki, Kołomyjski, Leżajski, Wyżogrodzki starosta. 
W imie Pańskie amen. A na wieczny pamiytkę wszelkiej potomności, 
"  szein w obec i każdemu z osobna, komu o tem wiedzieć należy, te- 
r»iz i na potem będącym, donoszę do wiadomośei tym listem przywi- 
‘ejem moim:

Iż gdy wszelkie miasta i osady tem większe pomnożenie i ozdobę 
biorę, im gromadniejsze ludzi do ich pomieszkania i osadzenia się 
zwykło przybyw ać zgromadzenie, życząc zatem aby miasto moje Stanisła­
wów, przezemnie e cruda rndice lokowane, i przywilejami świętej 
pamięci królów Ichinć Jana Kazimierza i Michała I. utwierdzone, a 
teraz świeżo przez potencyę turecką w przedmieściach swoich zruj­
nowane. tem większe pomnożenie i ozdobę za przychodzeniem do niego 
i rozmnożeniem się ludzi rozmaitej koudycyi i nacyi, osobliwie ormiań­
skiej, ile ludzi kupieckich, przynieść sobie mogło, przeto tychże oby- 
"atelów przychodzących prawem tym niżej opisanym i wolnościami 
°de mnie nadanemi, chcąc zachęcić, aby tym bezpieczniejsi miejsca i 
"hasta mojego, nie tylko c i ,  którzy zdawna lokowani i osiedli; ale i 
ci, którzy nowo przychodzie i osiadać będą, zostawali, słowem pańskim 
nieodmiennym swoim i następców moich imieniem, upewniam, iż po- 
mienionych nacyi ormieńskiej ludzi i obywatelów podług punktów i 
artykułów prze ze mnie konferowanych niżej opisanych, cale i nie­
naruszenie wiecznemi czasy z sukcesorami moimi zachowam, i suk- 
cessorowie moi onym i następcom ich dotrzymać nienaruszenie po­
winni będą, których punktów' taka następuje series:

A najprzód sądy wszelakie, tam in cw i/ibus , guam in cri- 
mina/ibus i jurysdykcyy daje w moey wójtowi od tej nacyi wolnie 
dorocznie obranemu, z taką wolnością i prerogatywy, jaka się po 
Wszystkich miastach w koronie polskiej, gdzie się ta znajduje nacya, 
zachowuje, salra  jednak uppełatione do mnie samego, albo ode mnie 
"a te sądy osoby prawa wiadomej i powagę swoją mającej dorocznie 
delegowanej, tak jako w innych miastach jurysdykcjach tejże nacyi 
°,Jservatur a decretu prze ze mnie albo namiestnika mego ferowane, 
^ 'sarz tejże jurysdykcji powinien konnotowae i do ksiąg swoich dla 
*“eniejszej tak aktora, jako i pozwanego expedycyi, z podpisem moim, 
a^ °  namiestnika mego inserować. Tejże jurysdykcyi naznaczam Izbę 
s?de\\’ę na ratuszu osobny, w której mają sądy swoje odprawować.

— Ob. nr. 6.)
Item  do prowentów miejskich in genere wszystkich, zarówno nale­

żeć ma nacya ta z polską nacyą , do których tak wybierania, jako i 
wydawania mają inieć swego osobliwego lonherego przysięgłego doro­
cznie obranego.

A że w innych miastach, gdziekolwiek się ten naród ormieński 
znajduje, officia/es ich mają swe od najjaśniejszych królów polskich, 
i jaśnie wielmożnych dziedziców nadaną prac swoich konsolacyę, tedy 
i ja  cTcmpIo innych miast, oficyalistoin tej nacyi naznaczam młyn 
pod zwierzyńcem i czasy wiecznemi inkorporuję, do tego pewny sztukę 
pola wydzielić obiecuję, wszelakie handle i kupiectwa, któremi by 
mogli do poczciwego pożywienia i pożytku sobie rozmyśleć, każdemu 
z nich, jako narodowi ormieńskiemu pozwalam, także likworami wszel­
kiego rodzaju, trunków wolne pozwalam szynkowanie bez wszelkiej 
jednak arendarza mego przeszkody, oddawszy to do arendy, co i pol­
ska jurysdykcja dawać będzie, i tymże prawem nacyi tej szynkować 
temi likworami pozwalam, jakie na to polskiej dałem jurysdykcyi.

Item  każdy mieszczanin i mieszkający w rynku in circulo po 
wyjściu i ezpiracyi słobody, powinien panu dziedzicowi dorocznego 
podatku dać czerwony złoty. Którzy zaś w drugiej ulicy za rynkowymi 
domami mieszkają, ci połowicę tegoż dawać powinni będą; takowy zaś 
podatek oddawszy doroczny, żadnych inszych in genere, to jes t  dzie­
sięcin owczych, pszczelnych, świnnych, powołoszezyzny, rogow- 
szczyzny, od bydła kontrybneye, od których onych cale uwalniam i 
sukcesorów moich obowiązuję, dawać nie powinni.

W sprawach zaś podczas jarmarku każdego przypadających, i 
agitujących się między gośemi tejże nacyi, ma być jurysdykeya przy 
sędzin ode mnie delegowanym, osobie prawa wiadomej, jednak temu 
sędziemu wójt tejże nacyi assisterc  powinien, a dekreta zgodnie fero­
w a n e , równie z tymże sędzią podpisywać będzie, a to dla grunto- 
wniejszej prawa onym ode innie danego, konserwaeyi i lepszego kup­
ców do miasta i jarmarków tutejszych zachęcenia.

Aby od sędziego doczesnego aggrawacyi jakiej kupcy postronni 
nie cierpieli, a przeto jarmarków tutejszych nie chronili się, więc iż 
trafia się wiele razy że podróżni ludzie i kupcy przyjeżdżając miasta 
inopinatu ca.su z świata schodzą, tedy jeżeliby tej nacyi trafiło się 
(quod Deus aeertat) kupcowi jakiemu w mieście tutejszem fa tis  
cedere, tedy ina urząd tejże nacyi pieniądze i rzeczy po takim kupcu 
pozostałe przy namiestniku moim spisać, w skrzynie złożyć, i w tejże 
izbie sądowej pod pieczęciami dwiema, zamkową i swoją sekwestro- 
wać, i rok sześć niedziel nietykanie trzymać, a po roku sześciu nie­
dziel, in ęuantum  by się do tych rzeczy po zmarłej głowie krewny 
jaki bliski nie odezwał, i ten którego rzeczy intestatus  um arł,  mają 
to wszystko dobro urząd miejski ormieński i zamkowy na dwie części 
rozdzielić, jednę do skarbu mego aplikowrać a drugą na inunicyą miasta 
tego juada dispositionem officii nacyi tej obrócić, co sukcesorowie 
moi trzymać i pełnić powinni będą.

Jeżeliby zaś mieszczanin tutejszy nacyi ormieńskiej steri/iter  
cedere miał, tedy dobra takiego, za wiadomością namiestnika mego i 
urzędu tejże nacyi, mają się ku dobremu pospolitemu miasta tego obra­
cać, dosyć uczyniwszy wprzód testamentowi jego, na które dobra, aby 
żadne ju r is  caduci, priril g>a od królów Iehm nie wychodziły, ja  
submituję się z sukcesorami moimi mocno tego bronić i nie pozwa­
lać takowych aggrawacyi.
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Obowiązuję się cechom wszelakiego rzemiosła, jakom już polskiej 
nacyi dał na to z aprobacyą królewską prawa, do tegoż i tej nacyi ludzi 
w rozmaitych rzemiosłach ‘ćwiczących się inkorporuję, i aby swego 
jednego w każdym cehu cechmistrza każdego roku mieli, i starszeń­
stwa tyęh cechmistrzdW z nacyą polską alternatą trzymali, postana­
wiam. Wosk jed.iak- od cehów tych do kościołów należący, od Pola­
ków do polskiego, a od Ormian do ormieńskiego, jako już in tinione 
cicn. Romana ecc/esia zostawającego, oddawać powinni będę.

A przytem idąc przykładem miasta Zamościa, które ma a repu- 
blica warowaną od wszelkich ceł i myt J. K. Mci i Rzeczypospolitej 
immunitatem, takową i ja  onym wyjednać u Króla JMci i Rzeczypo­
spolitej obiecuję tak, że po moich miastach i wsiach kupcy, jakoteż 
wszyscy mieszczanie żadnego myta dawać nie powinni, a jeżeliby nad 
te  odemnie nadane prawa cokolwiek do wolności swych należącego 
successu temporis mnie i sukcesorom moim produkowali, i do po­
twierdzenia podali, z innych miast wypisanego , tedy i to do tychże 
praw nadanych teraz pozwalam insinuare , moich obligując sukceso­
r ów,  in ęuanłum  by między nimi do działu miasta tego przyjść 
miało, aby ta jurysdykcya nacyi ormieńskiej, przy jednym z nich sine 
u l la divisione  zostawała, a jeżelibym j a ,  albo sukcesorowie moi 
utriusęue s e x u s , tego ode mnie prawa nadanego, lam in toto, 
ęuam in minima parte  nie dotrzymali, tedy forum  sobie i sukce­
sorom moim (jenerale naznaczam.

A że na tym świecie żyjącym jest  vo/untas ambulatoria , jako 
tu do tego miasta przychodzić, także i z niego wychodzić, tedy jeśliby

który tej nacyi tego miejsca nie podcbał sobie, wolno mu będzie kon- 
dycyą swoję przedać, i dawszy urzędowi, zwyczajne honoraryum, gdzie 
rozumŁ przenieść się bez żadnej aggrawacyi i zatrzymania, tak urzędu 
ormieńskiego, jako i namiestników moich.

A jako wszelkie praw a, w miastach dziedzicznych, od różnych 
panów naeyi tej nadane, osobliwe króla JMci i Rzeczpospolitej mają 
potwierdzenie, tudzież i ja onym wyjednać pańskim moim przyrzekam 
słowem i do przywilejów jurysdykcyi polskiej od Króla JMci ś. p. 
Jana Kazimierza i Michała pierwszego nadanych, ten przywilej mój 
in toto rum successoribus meis inkorporuję i on aktami grodzkiemi 
z małżonką moją roborowpać obiecuję. Na co dla lepszej wiary i p e ­
wności przy podpisie ręki pieczęć przycisnąć rozkazałem Działo sie 
w zamku Stanisławowskim dnia 14. miesiąca stycznia roku Pańskiego 
1677. Jędrzej Potocki woj. Kijowski, Anna Potocka w. K.

Przywilej ten podpisali obok nadawcy także Józef Potocki st. 
H. syn Jędrzeja , i przyszły dziedzic Stanisławowa, tegoż małżonka 
Wiktorya z Leszczyńskich Potocka, tudzież Stanisław Potocki wo­
jewoda Kijowski i Helena z Zamojskich Potocka, wojewodzina Kijowska.

Zatwierdziła przywilej ten pod dniem 29. czerwca 1773 w Sta­
nisławowie Katarzyna z Potockich Kossakowska, kasztelanowa Kamień­
ska. Do akt grodzkich Halickich wniesiony został w r. 1717, f eria 
tertia post fest. Visit. M arice , a do tabuli Lwowskiej po Zajpęju 
kraju przez rząd austryacki dnia 20. grudnia 1790.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

G o r z e ln ie  i b r o w a r y  w7 w sch o d n ic h  i za ch o d n ich  p o w ia ta ch  G a l ic y i  w7 1 § 6 8 .  r.
Wydatek w miesiącu listopadzie: Wydatek w miesiącu grudniu:

Nr. Okręgi f inansowe W ó d k a P i w o W ó d k a P 1 w 0

Ilość Ilość stopni Ilość Ilość Ilość Ilość. stopni Ilość Ilość
gorzelni alkoholometru browarów wiader gorzelni alkoholometru browarów wiader

1 Brody ............................... 75 997.066 29 5.940 1 84 1,076.453 32 5.847
2 K o ło m y ja .......................... 56 968.387 8 1.156 | 66 969.857 9 1.718
3 Kraków ............................... 39 412,286 15 10.718 | 42 440.475 15 9.897
4 L w ó w ............................... 22 343.329 18 6.103 ' 26 339.773 19 6.501
5 N o w y - S ą c z ..................... 19 129.570 19 3.122 19 143.325 20 3.129
6 P r z e m y ś l .......................... 65 742.609 25 3.611 60 752.780 26 3.976
7 R z e s z ó w .......................... 47 539.765 29 3.622 54 571.739 33 3.300
8 S a m b o r ............................... 25 386.365 14 4.475 26 393.484 14 5.076
9 Sanok ............................... 40 381,507 16 2.471 42 380.149 18 1 905

10 Stan is ław ów ..................... 53 806.967 19 3.726 57 768.194 19 4.657
U T a r n o p o l .......................... 96 1,911.287 17 4.455 1 116 1,891.638 17 4.807
12 T a r n ó w .......................... 35 424.389 19 8.606 j 39 489.328 19 2.798

R azem .............................. 562 j 8,043.527 | 228 57.805 631 8,2 i7 .195 | 241 53.611
Wydatek w samem m. Krakowie — — 7 3.812 | — — 7 4.192

n „ „ Lwowie . — — 5 5.579 | — 6 9 215
O g ó łe m .................... |  — 2*0 67.196 j — 254 67.018

Kupy s o ln e
w w s c h o d n i c h  p o w i a t a c h  G a l i c y i .

Wywar i sprzedaż soli w listopadzie 1868. ; Wywar i sprzedaż soli w gr udniu 1868.

W  m i e s i ą c uc

Wyrobiono Sprzedano

W m i e s i ą c u

Wyrobiono Sprzedano
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listopadzie 1868 ........................................ 159 263 — 143.346 - grudniu 1868 . . 194.121 — 235.216 ---

listopadzie 1867 ......................................... 132.287 — 115.523 — i grudniu 1867 . . 164.289 141.877

. . ( wiecei . . zatem w miesiącu t ‘ J 26.976 — 24.823 — zatem w miesiącu więcej . . . . 29.832 — 93.339 _

listopadzie 1868. ( mniej . . . . — — — — grudniu 1868. mniej . . . . — — — —

W  y k a  z
p ro d u k c y i  c u k r u  z ro ś l in  k r a jo w y c h  w  m ie s ią c a c h  l i s to p a d z ie  

W  miesiącu listupadzie z. r. cukrownia w Pisarowicach przero­
biła 9782 cet. 44 23", cukrownia w Łańcucie 35.969 cet, 50 £T, 
cukrownia w Tłumaczu 34.720 cet. —  Razem 80.461 cetn. i 94 2T. 
buraków świeżych.

grudniu  1 8 6 8  r.

W miesiącu grudniu cukrownia w Łańcucie przerobiła 7663 cetn. 
50 &  buraków świeżych; natomiast cukrownie w Pisarowicach i Tłu­
maczu nie były w ruchu.

S p r o » t o w m  i e. W Nr. 7. Dodatku Tygodniowego w artykule „Starostow ie ruscy i łwoirscy“ s tr. 26, szpalta 1, w iersz i  od góry , zamiast Adam  
S ienuszow tk i, powinno być A dam  Siernuszowski.

Redaktor odpowiedzialny A d o l i  R u d y ń s k i . Z c. k. Drukarni rządowej.


